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Wolność Moskwy. 


Na sztandarach, pod któremi w roku 1831 
pałki polskie szły do boju przeciw Moskwie, stał 
napią> „Za wolność naszą i waszą“ 
pa Bztwudarach, pod któremi walczą dzisiaj 
Foisey; znależć moża tepże sam napis, 

W roku 1831 powsianie upadło, i api 2ol- 
sce ayi Moskwie nie przyniosło wolnosci. * Tym 
czasem dzisiejsze powstanie chocby upadło, toć 
już: pmyuiosło wolność. społeczną, zrównało sta- 
ay w Połace, a jeszęze większy wpływ wywarło 
Y wywrze jeszcze ną Moskwę 840A- 

Pizyczyma tego zjawiska tiwi w maturze 
dzisiejszego powstania W r. 1881 było macżej 
powstanie wojskowe. Nie poruszono zagad, %po- 
łecznych, nie użyto ich jako dźwigni do powsta- 
iia parodowego: Klęska wojska -sprowadziła 
więc i zupełny upadek powstania, a w narodzie 
samym, prócz jednej niewoli, nie pozostało śladu 
po- pim, W dzisiejszem powstaniu ogłoszone ró- 
waość wszystkich stąnów i wyznań, uwłaszczono 
włościań. Moskwa chcąc sparaliżowąć powstań 
cze usiłowania, masiała zejść i na to pole, i.KG%" 
począć walkę z Polską równą bronia 

„W Królestwie już, ją ubiegł Rząd narodo- 
wy. Nie mogła ona tu przystąpić dą uwłaszcze- 
nia włościan w pierwszych dwóch, trzech mie- 
siącach z powodu, iż więkezość prawie właści- 
cieli dóbr nie przystąpiła była jeszcze do po- 
arstania, więc potrzeba ją było oszczędzać. Wie- 

kiemu zdawało się, iż z szlachty utworzy 
żywioł kontrrewolucyjny. Tymezasem Rząd na- 
rodowy miał dosyć czasu ogłosić uwłaszczenie 
między ludem. 7% "t mee 

Na Litwie powstanie wybuchło później, i tam 
właśnie szlachta-pierwsza chwyciła za broń. Tam 
więc korzystano z doświadczenia, nczynionego 
w Królestwie, i nim wydział Rządu narodowego 
dla Litwy zdołał przeprowadzić uwłaszczenie, 
*łoskwa ubiedz go chciała ukazem, uwłaszczają- 
cym lud i przecinającym wszelkie jego stosun- 
Ki z szłachtą. Rząd moskiewski zniósł płacenie 
czynszów właścicielom, a kazał. okup składać 
do kas skarbowych. * 

Jakkolwiek lud w gruncie rzeczy Źle na 
tem wyszedl, bo włościanin woli opłacać okup 
dworowi niż do skarbu, gdzie «= praktyki wie, 
iż tysiące dozna przykrości i zdzierstw, jednak 
położenie kraju to sprawiło, iż włościanie >< 
Litwie przestali i czynsze właścicielom oplaca 
i nie'wkładali okupu skarbowi, który nie cacąe 
sobie w chwili powstania ich narazić, mie e 
pominał się o opłaty. De facto mice nastąpi p 
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Przegląd wypadków obecnej wojny, 
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Jenerał Toll i pułkownik Wałujew ż silne- 
mi kolumnami 2 Lomży, Pułtuska i Ostrołęki 
otaczali te oddziały, w chęci wyparcia ich za” 
granicę. Zameczek pod 4082eWwem odparł W.a- | 
łojewa. Padlewski zaś, sformowawszy s8iĘ woko- 
liey północnej Ostrołęki, doszedł forsownym 
marszem 6. marca do brzegów Narwi, a odtrą- 
ciwszy ze stratą wojsko Tolla, przeprawił się | 
pod wsią Kępa na drugi brzeg tej rzeki. 

Seigany znacznemi siłami, odparł Padlewski | 
powtórnie wrogów 7. marea pod Myszyńcem i 
przechodząc przez rze:ę Rosodę, spalił za sobą 
most, przez co wstrzymawszy nieprzyjacieli uzy- | 
skał tyle na czasie, że już 8. marca napadł na. 
Dąbrowę, wyparł Moskali za granicę i odebrał 
im znaczny 2apa8 broni i amunicji w tem mia- | 
steczkn. 

Z powrożęm z Mabrowy padł Padlewski 
w zastawione nan adddziały, Folla między My- 
szyńcem i wsią Surowa, i tylko po bardzo za | 
eigtym boju udało się gerylaseła rozbić Moskali, | 
otwierając sobie drogę po ich trupach. Znaczne | 
miły, które rozwinęli Moskale w tem wojewódz- | 
twie, niekorzystne połążenie dla wojny podja- 
adowej, zmusiły Padlewskiego, ściśniętego „przez 
przemagające oddziały nieprzyjącielskie, 22 marca 
mod Gorzkwią, dobrze obmyślonym ruchem roz- 
drobnić swój oddział i wymknąć 'się z Kórnik dzy 
ezatujących na jego pewną zgubę nieprzyjaciół. 


edycja pócztowa i miejsko 
Wałów Retnańskich, naptzkoj kg poczty; 1E' 
steaty aigi przyjmują. inni 


zet zodowaj jest w. kamieniey p. Gruia- 
y Ai dola gdzie wyłącznie prłodpiaty Pine 
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zchowiązań, ( + 
Toż samo stało się iw Zabranych ziemiach, 
Chociaż na innej Arodze. Tam wcześnie rozgłoszo-, 
no, iż powstańcy polscy przyniosą złotą hramotę, 
i lud własnością obdarzą i wolnością. “Powsta- 
nie istotnie od tego rozpoczęto. * Ghcąc. kud ód-/ 
wieść od powstania, czynowuicy. moskięwścy na 
własną rękę jeszcze wiekssę ozyniii włośdlanoóm 
przyrzeczenia w imieniu cars? ‘I sprawili żacy 
końcu;”iż hid *przestał i nmleżytość odrabiać, i 
czynszów nie płacił i okupu nie składał. „o 
o "tpatrjoci polscy idąc aa rozkazem Rządu «ra-. 
rodowego nie fopominali się w nie; a czynawni- 
cy moskiewscy "nie śmiełi zuowu iam” lud-du 
powinności  żmuszać, gdzie” właścicielami býli 
zmeskwicem Polacy” lub Moskąle. (Jedni „wie 
chcieli luda wymogami swemi zrażać:do powsia- 
nia, drudzy nie cheieli egzekucjami surowemiludu 
do powstania napędzać. Na jednem i na drugiem 
najlepiej wyszli włościanie, bo przyszłibez wBzel- 
kich ofiar do» wszystkich praw: |omo(eas W 
Wolność i faktyczne” uwiasżeremie: zupełne 
ladu w majątkach prywamiydh na Lityvie i w Zia- 
branych krajach, musialy oddziałać i na'włośćidn 
skarbowych i apauażowych. Widząć co się dzieje 
obok, i oni niebawem pizestali -płuchć czynsze, 
a nie śmiano ich" ptzymuszać, z obawy mapę- 
dzenia ich do obozu powwiańuzego. UTUIECY, 
Podobuy stan na Litwie i W Zabrunych žie: 
miach nie mógł pozostać tajemnicą Ula włóściki- 
stwa w Moskwie samej. Zaraz w kwietniu iw 
maju ząprzestali włyścianie odbywania wszelkich 
powinności, płacenia czynszów w czernichówśkiej, 
gmolenskiej, puławskiej gubernii. Przerażóna 
ruchami soćjalnemi szlachta nie śmiała domagać 
się egzekucji, zresztą rząd nie mógłby był jej 
doimagań się wysłuchać, bo nie miął wojska po- 
dostatkien Za zachodniemi gauberniami poszły 
dalsze, jedna* po: drugiej, a dziś 'a% po Ura! i 
Kaukaz niemasz nigdzie prawie okolicy, gdzieby 
włokcianie sami taktycznie nie „uznali się wol: 
nymi a gminy wiaścicielami dzierżawionych grun- 
tów. "Szlachta: moskiewska bojąc się rzezi, mil- 
czy i nie wymusza na włościanach płacenia 
czynszów lub okupu, œ czynownicy z góry mają 
nakazy, aby niczem pje drażnić włościan '* Cała 
Moskwa, zupełnie ogołocona 2 wojska, oddana 
jest na łaskę luv niełaskę lądu. Jakże w takim 
stanie i czem przeprowadzać postanowienia: CAT: 
skich czynszowych hramot * W dóbrach skatbo- 
wych ikaziennych włościanie toż samo odmówili 
wszelkich powinności lub opiat. W 
W podobnem położenia *wyszedł „ukaz, 
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Rozprószywszy swoją gromadę; Padlewski 
na częle jazdy przebił się przez Moskwę 'i fili 
pzy} w okolice Mławy, gdzie drobne oddziały 
partyzantów niepokoiły garnizony, miąsteczek. 
Najważniejszą może przyczyną rozejścia się gro" 
mady Padlewskiego, była nieczynność «małych 
oddziałów, które operowały w zapleczu Moskali 
a nie szarpiąc ieb dostatecznie, pozwoliły skn 
mé się w =znącznę siły już i tak przeważnym 
kolumnom Tolla i Wałujewa, wlokącym się za 
gromadą Padlewskiego. 

Nieczynność ta komendantów gromad od- 
działywuje jak najszkodliwiej na ogólny tok wojny 
podjazdowej, gdyż pozwala koncentrować się 
nieprzyjaciołom, oddając im inicjatywę i wybór 
terenu w operacjach. 

Jest to złudzenie, myśleć, że się położyło 
więcej zasługi, nie stykając się z nieprzyjacielem. 
Nieprzyjaciel zostawia często z namysłu organi- 
macy się oddział w spokoju, obsadza i niszczy 
tymczasem sąsiednią gramadę — a dopiąwszy 
swego celu, nieochybnie mderzy i ua kunkiatora, 
lubiącego formację. W wojnie podjazdowej wy- 
darcie sobie inicjatywy, jes, już przegraną, po- 
nieważ zostawia się - -nieprzyjącielowi wybór 
czasu do ataku i korzyść tę, która wielki wpływ 
moralny wywiera, że się nie broni, ale że ata- 
kuje siedzącego w kryjówce partyzanta. 

Ubolewać nad tem trzęha, że w wojnie te- 
rażniejszej system sten przyjęto : oczekiwać: ma: 
padu wroga, zamiast samemu prztshodłić Wg% 
ezepne i zmuszać go do abrony. 

Obrona obmyślona jest zawsze ttudniejszą 
i więcej wymaga Sił niż atak, ponieważ ten, co 
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stkich włościan dóbr koronnych lub apanażowych, 
wolnymi <posiądaqząmi gruntów,  OgłoBił *bo nie 
my. janegornie pozostąwiałk Zatem musi pójść i 
| uwłastozenie bęzwakunkowe włościan dóbr pry- 
"wątny eb. kajdany tysiąeletniej niew eli luda pę 
wają:dq restty. Za aią pójdzie i spadek edzatu. 
1 „siRaki so-iypływ wywiera Polska i powstanie 
poląkie na stag Moskwy.: Jak przędstąwieria di- 
tewskiej szlachty: sprowadziły anięsienie podań- 
sbwac i |pańiuczyzny, ;tąk  uwłąqgzczęnie włościan 
prha Bząd marądawy prokiamacją, z 22. siynznia 
„aprawadcłp"w wych następstwąch i uwlagzcze- 
nie i wołuość caiego moskiewskiego ludu. Woj- 
Aafk Reż politypzna Polski, sprowadzi również 
tolseśń poluyczną narodu waskiewakiegu 
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© o*Yprawa polska rani 
Najważniejszemrzjawiskiem chwili jest zmiana 

fortu w gabinecie berlińskim Zjazd króla pru- 


skiego W Gastein z cesarzem .Aastzji. vdekidraeje 
pow po: dziennikóełi rozsiane każą się domy- 


ślać, że gotuje wię nówy' z natchnienia móskie- | 


wskiego zamach na.zgodę: mocarstw interweniu 
jących a Polskę: "Zsdniem ł9.-lipea, kiedy kr. 
Rechberg formainie wyrzókl się Moskwy, nastała 


wiersza po È cera,, R na opłatą stępiową 20 oont 
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przeciwko sobie. Pożężenie jest grożne. trzeba 
siebie ratować i sąsiada pstarsbiirgskięge Ależ 
my naszą przyjaznigę jawną dla tegoż sąsiada 
jesteśmy skazani faktycznie na miemotę dyplo- 
matyczną, a z aąsiadem dyskusja jnż prawie na 
ukońgzeniu Czyżby nie byłę rzeczą "StQBOnN IA 
samaskowawszy się powiedzieć gabinotem zacha- 
nim: , I say przystajemy ha | wase program i 
choemy także ezynżć wraz z wahi przedskawiś- 
nia zatweriłziałej Moskwie. Od przybytku głowa 
nie zaboli, a Mosktwa widząc nag czterech pega- 
ciwko sobie, możę <prędzęj usżąpi nid prasi 
trzema! Cesarz Napolean, rezonujący tak wiele 
8 jednomyślności Europy, któ wit, czy „mie prsyi- 
nie z etwarteńi rarhiony nażzą ofiarę, wt A WiAN- 
gezas bądź zdrowa Pelsko i ihtorwencjy źkrojna, 
bo potrafim tak rzecty kręsńć i wiercić, ił przy- 


| sporzymy ząsiadowi peźeraburgskiema drugie tyle 


etam, ile go już zyskał na pondzamianiu Anatrii 
z Zachodem "a sami zajmiemy © zaowia ahiajsoe 
odpowiednie w koneereie europejskim Tybicze- 
sem powstanie upadnie 'i będzie po 'wszystkienaal 
"Pak sobie myśli Bismark jeniałny” r inatchnienia 
:chytrego Gorczakowe. i 
87 u Jeżeli mocarstwa zachodnie nie pozkają się 
aa tym planie podstępnym, natenczas może:się 
gu: udać zupełnie, a Bismark i -Gorezaków za 

drwią z niedołęzówa swoich kolegów na.Sekwęuą 


dlx księcia Gorczakowa konieczność ogłądnięcia | d "Tamizą. Sądzimy jadnak, że tym razei wy- 


wię da gabinetem, któryby. przyjął 'na gióbie rolę 
pośrednika między: Petersburgiem via dwerami 
amehodniemi _ Anstrja przeszedłszy formainie do 
oboaą mocarstw zachodnich, uczyniła się stroną 
w sporze 'cywilizacji z barbarzyństwem, i niepo 
dobns było dla niej, wyżwiadezać Moskwie dałej 
z powodzeniem usługi pośrednictwa | Moskwa 
diraciła >z nią rzecznika tojalnego. Prusy zab, 
związane solidarnie z Moskwą, nie mogły tak 
długo przemawiać w radzie mocarstw, jak długo 
tworzyły jedną z Petersburgiem partję. Milczały, 
ograniczając się tylko na pokątnych intrygaeh. 
Nie "mając Łdwagi pomagać Maskwie zbrojno 
w myśl konwencji z d. 8. lutego, nie miały z 
drugiej «strony „głom przyrokowaniach interwen- 
zyjnych, i ztąd "mimo gorącej chęei pomagania 
sąsżadowi, tie. pomagały mu weale' Teraz do- 
piero zamyślają '"wknęeić się: znięnacka do ukła: | 
dów dyplomacji interweniującej, udając również 
obięć jinterweniewenią za Palską, i pozyskać tym 
spusębew żytm "do kzecznikożżwa na korzy: I 
Moskwy. 5; T gsr 
„Pięsyarak arguwontüją n Austeja opuscha Mo- 
Skiwę ;dokumentnie” My w Moskwą stanglisay ipa 
punkcię «obaczenia: silnej, bo potrójnej koklieji 


się „broni, mię wie. skąd aa niepo uderzą. zatem 
rozstrzęjiwą( mysi wwoje siły na wszystkie strony, 
ujmując może najwięcej w tym punkcie, gdzie 
napad wypadnie. wt i vow 
Atak „zaś zwyczajnie. prowadzi się z całą 
siłą j. powagą, gdyż» nawet demonstracje muszą 
tak. być „urządzone, Żżęby. w. pomyślnym przy: | 
padku „przejść mogły: prawdziwy atak, —- 
zawsze. zaś ajak i demonstracja, prowadzone bez 
energii. dobrze .obmyślanej, nie koncentryczuęm 
działaniem, może sprowadzić klęskę atakującęmu 
i wepchnąć „go. w brung, przecinając go na 
dwoje. Atak np. na Radziwiłłów jen. Wysockiego, 
choć może dobrze obmyślany — był bezsensęm, 
gdyż częściowo wprowadzone kolumny do czyn- 
ności, nigdy nie mogą zachować dokładnie wy- 
znaczonego rendezvous — a gdy tego niedotrzy- 
mają, i każda z osobna słabsza jest niż bronią- 
cy Bię nieprzyjaciel, wtenczas następuje klęska. 
Mając wszystkię materjały pod ręką, zostawiamy 
sobie sposobność, ktytycznie "przejść tę katastrofę 
na Swojem miejsen. 

Nagabywana przez znaczne siły moskiew- 
skie," gromada Padlewskiego msuwała się tw! 
„Augustowskie, gdy równocześnie oddział Ozart- | 
itówskiego żbliżał się z nad kolegi petersburgsko- ! 

|Watfsząwskiej do posiłkowania swego  naczel- 
| ita; który osaczony przez przeważające siły 
| wróga, przed nadejściem jescze ostatecznej mu 
igtożącej zguby; rozwiązał: śwój *orpus, rozdra- 
Miiając go na małesłdfce, :które po majwiększej 
CZĘŚCI nazie gergi WIE. niezawodnej  zagłatłałe. | 
-TE Gudział Gałatkidgo dowwągtując na kormyść 


Padlewskiego, posunął się szczęśliwie przez So- 


brali się. Bismarl i 
zapóźno.© ' 4) de 

D. 8:17. m. wywieziono g cytadeli poznań; 
skiej 71 obywateli polskich pot uskarzeniera 
4 zdradę stauu dc Beriina. Gd bram-eytadeli aż 
do dworca tolei‘ żelaznej jeękali dorożkumi pod 
eskórtą piechoty i kawalorji. Bo wagonów por 
wsądzańo im żołnierzy z bagagtami. Wraz z 
więźniami wydalila się także komisja sądowa 
pod -dowśńdztwem kurametgeriehtsrała Kraqera. 
Cała procedura ma być połączona z wielkiemi 
kasztamą, ma którygh pokrycie posękwęgrowane 
kilkadziesiąt dóbr polskich, a w dalszej kopse- 


Gomnaków - cakelwiak 


dzonych nąd Narwią. 

„ Ostatnicł dni mareć-wależonu koto |Szczu- 
CE pod Olszanką w okolicach Suwałk, zmn- 
szająć tu kumenderującego jenerala Lichaczewa 
do wstrzymania się w Augastowskiem. To woje 
wództwo, ogołocone prawie przez wojsko mo; 
skiewskie, które powołane zostało” do "Litwy. 
na nowo z €ałym zapałem podniosło brou prze- 
ciw Moskwie, napadając na stacjach kolei roz- 
rzucone zastępy najezdników. 

Atak powstańców na stację pod Koziową 
Rudą zmusił ostatecznie Lichaczewa do po- 
wstrzymania swoich wojsk w Augustowskiem. 
tem więcej gdy 22. marca nowy oddzia: gery- 
łasów okazał się pod wsią Pęskie, nad rzeczką 
Bobrą, rozpędzając kilka rot podpułkownika 
Heinse, który strzegł tyłów operującego w oko: 
licach Siemiatycz jenerala Maniukina, 

Gromada ta pobiwszy Heinsego, przeszła 
przez Tecian, i zajęła potem okolice Knyszyna, 
utrzymując związek z powstaniem litewskiem. 

Powstańcy, którzy rozbili załogę moskiew 
ską pod Kozłową Rudą, posunęli się aż do Ko- 
wna i zaalarmowawszy w tem mieście Moskali, 
usunęli się w poblizkie lasy, omijając odwetu 
szukających Moskali. sdb 

Walki przy końcu marca w Augustowskiem 
i sąsiedniem Podlasiu, barbarzyństws w Siemła- 
tyczach, spowodowały Rząd narodowy do wy- 
dania rozkazu powstania całej Litwie. * Na dane 
hasłc podniosły się powiaty kowieński i tel- 
szeński, dopierający do brzegów morza, aby uła- 
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Sod stu lar zajęła względem swoich sąsiadów, 
wydaje” wreszcie - naturalne owoce. Nadeszła 


chwila wymiaru sprawiedłiwości Mosky guka 
nadarmo $ owej potrzebie u iadóg pom Jċy i 
odzie, ale 


wsparcia. Niętylko pa Polt dniu i Zachodzie, s 
i na Północy jest una otoczona ŻY wiołami pal.. 


nemi. Ze względu na politykę, jakiej się Szwecja | 


na przyszłość trzymać może i ogółem w celu oma- 
mienia Europy Moskwa nie szczędziła od początku 
powstania trudó, ażeby otrzymać adresy lojal- 
ności od Finlandczyków. Trzykrotne ugiłowania 
spełzły na piczem. Finlaadczycy, przyłączeni przed 
„60 laty bez wojny i powodu do Moskwy i po- 
zbawieni swyeb praw, niedarmo zostawali tak 
długo pod, jarzmem moskiewskiem ; poznali-9ui 
że bojażń jest jedynem uczuciem, którciu można. 
zmusić Moskwę, by pizynajmniej w pe wuej czę 
ści uznawała prawa "ludu finlandzkiego: * T=nie 
oszukali się w swych obrachowaniach. Gdy się 
przekonano w Petersburgu ,” że ani groźby, anf 
pochlebstwa nie chcą skutkować, i7 że żadnego 
adresu nie nadesłano, zwołuje ukaz carski sejm do 
Helsingforsu na” dzień 15. września. + Sejm ten, 
przyrzeczony aktem ustępstwa 'z r. 1809, nie był 
dotychczas ani razu zwołanym. Morning” Post 
mówiąc * następnie © materjalnych 1.móralnych 
dolegliwościach Finlandczyków, dodaje:! „Najwię- 
kszem' czegoby”się Moskwa” mogła spodziewać 
w razie wojny, jest neutralność Finlandczyków, 
ale i tu wylko pod tym warunkiem. gdyby pozo- 
stawila im zupełuą kontrolę swoich finansów i 
wycofała z kraju garnizon moskiewski. Finlard-" 
czycy życzą sobie bardzo całkowitego oddziele- 
nia od Moskwy. *Naleząc do federacji: skandy- 
nawskiej, podniósłhy się w krótkim czasie kraj 
ten tak pod względem politycznym, jakoteż ma-, 
terjalnym; a gdy nadejdzie * stosowna chwiia,, 
rozstrzygną Finlandczycy sami, czyli zechcą wejść, 
w związek ze Szwecją, lub czy „mają się zado-. 
walić prawami, presją morulną wymuszonemi od 
cara, a nie mającemi żadnej” rękojmi trwałości. 
Mugg ori być zapewnieni, że niy Anglicy zwsó-/ 
ciny z współczuciem naszą uwagę na walkę o; 
wolność, którą sami tak drogo cenimy: ale uwa- 
żamy za rzecz stosowną naprzód wypowiedzieć, 
że Finlandczycy nie arują się spodziewać od Eu- 
ropy gwarancji ustępstw .moskiewskich.* ; 
Korespondent. Czawu pisze z Paryża * „Rep'ika 
dresech mrocamstw"ma wyjść d. 2. czy 3, sierpnia. 
Będzie ona „wspólną,* ale nie będzie jeszcze 
„uliimątem = Domaga się ona odpowiedzi kate- 
gorycznejić grozi zerwaniem stosunków. Replika 
ma być posłaną niie przez Belgię, lecz przez Au- 
strję. "Za -parę tygodni rozstrzygnie stę stano- 
wczo: kwestja wojny. Pogłoska o upadku księcia 
Gvrczakowa i gotowość npokorzenia się Moskwy, 
nie zdaje się być prawdziwą, “pomimo, że M. Post 
uważa dalszy opór Moskwy za.. .. śmieszność. 
„Zręczne przyjęcie zawieszenia broni przez 
Rząd narodowy polski, sprawiło tu dobre wra- 
żenie. Odezwę pułkownika Milkowskiego do 
Rumunów uważają tu za kiasycznie wzniosłą. 
„Pogłoska moskiewsko-pruska o wysiąpieniu 
Prus z medjacją, wzbudziła tu oburzenie. Takiej 
podejrzanej medjacji Zachód by nie przyjął. 
„Dni lipeowe przeszły spokojnie. Nie wystą- 
piono z żadną manifestacją za Polską i dobrze 
zrobiono. Dobro naszej sprawy wymaga, aby 
Francja była spokojną i wielką." 
Szwecja zawiązuje obecnie ściślejsze sto- 
sunki z Włochami. W Sztokholmie bawi wla- 
śnie książę Amadeusz, na, starszy syn król, Wik- 
tora Emanuela. 
Zdroyie Garibaldego na najlepszy drodze. 
Od d. 11. lipca rana zaskorupiia się zupełnie i 
nie dolega bynajmniej. Dyktator jeżdzi konno 
po Kaprerze lub przechadza się o kulach. 


WE Z o 
twić dowóz broni; powiaty zaś dynaburgski. 
łuczyński i siebieski porwały za broń, aby 
wstrzymać na miejscu porozrzucane . garnizony 
moskiewskie w tych okolicach 

Pierwszych dni kwietnia cała Litwa i Żmudź 
była w pełnem powstaniu, odpowiadając hukiem 
strzałów na łaskawie udzieloną  byntewnikom 
arapestję. 

Z Kowna i: Wilna wyprawiono silne ko- 
iamny do rozbicia formujących się po lasach 
gromad gerylasów. 


Pułkownik Delinghausen wyruszywszy z Ku: | 


wna we dwą tysiące i kilka dział, przez Kiej- 
dany i Datnów na Żmudź, w celu ratowania 
komunikacji z Dynaburgiem, spotkał się 15. marca 
koło wsi Nowobirzy 4 gromadą ks. Maćkiewi- 
cza, która po krótkiej walce usunęła się w lasy, 
nikuąc przed przemagającemi siłami moskiew- 
skiemi. — Zbałamucony Delin$hausen usunięciem 
Się, slackiewicza, wpadł niespodzianie 20. marca 
koło wsi Łęgi na drugi oddział Kuszlejki i Bia- 
łozora, którzy zadawszy Mygkalym, przeprawia- 
jącym się przez rzekę Szuszwę pod Osztauami 
znaczne straty, zniknęli jak i Maćkiewicz w kie- 
runku do wsi Krok., 
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Dziennik Politik tak pisze o dyplomacji: 
„Journal des Debats, umiarkowany, spokojny 


leanistó ozp 
zułów o Polsce temi 
wątpił o upadku dypl 


s 


Ci panowie nazywają tu sztuką dyplomacji, | w 
NAA wyższą. -= Cóż bowiem może być wyż: | 


szego dla tak zwanego męża stanu, jak bawić 


loży ną ten kaprys rocznie, krocis tysięcy tala- 
rów, pigosiągając pigdy nawet „ej satysfakcji, 
żeby być zastąpionem w jakiejś konferencji eu- 
ropejskiej przez „ministra spraw zagranicznych“ 


-| 
się polityką zagraniczną? Niejedno małe e 
| 


lub*przez pełnomoenika. === ==—=—— ę- 


jm - 


z a | | 
oby jeszęz: 
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Konywama tego akm ocalenia, nastąpiły napady 
moskiewskie i częściowa rzeż. Zginęło 17 a 
19 rannyely*w 10 zdrowyck padlon ręce mo- 


b 


niewoli moskiewskiej są następujące : 1. Szeza- 
„wiński, ż. Antoni Jeszke, 5. Ludwik Czechowicz, 
4. Hieronim Szymańczewsk., 5. Aleksander Bi- 
ber, 6. Wojciech Bartosik, 7. Józef, Krzysztofo- 
wiez, 8. Bronisław + Leszko, 6 Jan. Bieniedzk., 
10. Wincenty Albinowski,*'11. Kowszewicz "i2. 
Władysław Oleksitski. 13. Gadomski, 14. Tuda- 
siński. Między poległymi znani z imienia i naźwi- 
ska są: 1+ Józef Ruiikowsk> "2. Feliks Wernicki, 


Upadek dyplomacji jest w ścisłym związku | 3, Bogdan Mańkowski. 


z upadkiem tych dawnych partyj, które jeszcze 
dziś w wielu państwach Europy są u steru. ` 

Anglia nie czyni tu wyjątku. Czyż może 
bowiem być coś naiwniejszego, jak wysełąć noty 
energiczne do Moskwy i dawać Gorczakowowi 
wprawdzie odpowiednie celowi nauki o sztuce 
rządzenia i zachowaniu ‘się względem Polaków, 
a oświadczać zarazem z góry w parlamencie, że 
Anglia nie chce dać tym przedstawieniom i na- 
ukom nacisku nawet jednym wystrzałem! 

"W postępowaniu tem przebija się albo uaj., 
większa ograniczoność, aibo najzgubniejsza zdra- 
da, tak przeciwko Polakom, jak i własnemu na- 
rodowi... 7 ity dBoniow ii si 

i= Dyplomacja napoleońska nie jest zupełnie 
w stanie przywrócić tej sztuce kredyi stracony. 
.... Nie mówimy tu węgle o rodzie dyploma- 
tów niemieckich, gdyż wyjąwszy Austrji, która 
zajmuje przynajmniej '„pewne* + stanowisko, ro- 
szta Niemiec oficjalnych i dyplomatycznych jest 
zerem w koneercie europejskim. 

7 © Dawue partje poczynają ginąć, nowe życie 
państwowe nie może znieść takich pojęć, jakie 
mają owe przestarzałe frakcje 0 _ urządzeniu! 
państw i stosunkach międzynarodowych. Stron- 
nietwo przyszłości, które się jnż mocno przy”, 
kłada do dzieła, t. j. atronnietwo demokracji | 
narodowej, którego główną zasadą jest, solidar- | 
ność narodów przeciw hierarchicznym usiłowa-- 
nium siak pojedyńczych jak i całych dotychczas, 


apzzywilejowanych klas, "ma teraz przed -s8ubą 


zadanie wprzy, każdej sposobności pokazać naro: 
dom, jak nędzne i liche są sztuki dyplomatyczne, 
któremi chcieli łudzić ieh ci, {có się dotychczas, 
zwali kierownikami losów europejskich. “= 
Za krew, płynącą obecnie w- Polsce, musi 

dyplomacja przyjąć 'na się odpowiedzialność, 
gdyż bez nadziei energicznej i -nie jedynie pa- 
pierowej interwencji zagranicy, nie poświęcałaby 
Polska w tak nierównej walce ostatnie kwiaty 
i siły narodu. | 

"Pomimo to, gdyby przyszło do wojny, .to 
term mniej można sobie wytłumaczyć zachowanie 
się dyplomacji. Na cóż bowiem tracić tak drogi 
czas niepotrzebnem pisaniem not?'1Na cóż tak . 
okropnie pomnażać te ofiary, "jakich powstanie 
to już samo przez się wymaga? 

' Ponieważ otwartość , moralność i prawdzi- 
wość należą do osobliwości w świecie dyplo- 
matycznym, ponieważ nikt nie ufa drugiemu, | 


l 


gdyż jeden przez drugiego boi się być wprowa- 
dzonym w mainię? Anglia boi się Francji, Fran- 
cja Anglii, a Austrja znowu Franeji — jak gdy- 
by dobrze pojęte i zrozumiane interesa naro* 
dów były sobie tak bardzo przeciwnemi!.... ' 
| Tylko kłamliwa, przeniewiercza dyplomacja 
tworzy takie odrębne interesa. a nie właściwy 
stan rzeczy. ? i 
Gdybyśmy mieli mężów, choćby nie z ta- 
lentem, ale przynajmniej z charakterem, takiego 
Jerzego Washingtona, tego największego ze 
wszystkich mężów stanu, którego mądrość i 
szlachetność duszy w każdym czynie się prze- 
bijała, i który pokazał Światu. że największa | 
sztuka stanu nie potrzebuje szukać innych pod- 
walin prócz moralności powszechnej, i że, 
kłamstwo, podstępy i wybiegi są na zawołanie 
duchów tylko karłowatych — gdybyśmy takich 
mężów mieli dyplomatąmi: ileżto cierpień oszczę- 
dzonoby narodom !* | 
i 
1 
I 


Ziemie Polskie. 


-Z pod Sokala 4. sierpnia. 


(KC) Uzupełniające pierwszą moją relację co 
do oddziału Leszka Wiszniewskiego, i reflektu- 
jącyw pierwszej chwili mylnie zebrane wieści, 
pospieszam 'wam donieść; -że wiadomość 0 po- 
tyczce pod Korytnicą i doznanej tam wielkiej 
klęsce, była najzupełniej przesadzoną od. tych, 
ce pierwsi pojawili się „z tęgo oddziału w. Ga- 
lieji. Istotnej porażki nie było, bo nie było 
istotnej potyczki. "Na. widok przeważnych sił 
moskiewskich, oddział chciał się ocalić wedle 
strategicznych zasad, praktykowanych przez pe- 
wną część galicyjskich ochotników. [I śród wy- 


| pensigis nie zdułały wyrugować go z palącu 


noe p 


Kraków 4. SLGL PULA. 


(akit) Dzień „wezorajszy rozpoczął się nad- 


| zwyczaj wojennie. Patrole, z kilkunastu ludzi, 


złożone, ud wczegnegu pomroku zaczęły zbierać 
nibyto podejrzane osoby, 1 do. godziny 8: rano 
odbyły już dwie ścisłe rewizje : jednę w.„skie- 
pie Karola Rząey, przy ulicy Szczepańskiej, dru- 
gą w piwiarni Słatowskiego przy, Sławkowskiej. 
Ze sklepu pana Rzący, uczęszczanego bardzo. li- 
cznie, nie wzięto nikogo; od Słatowskiego „zaś 
wzięto sześciu, z których czterech byłe „tutej- 
szych. Przyczyną ich pręgztowąnia było to, i Że 
byli w piwiarni — zarówno więc byłby wte-! 
dy obwinionym i najlojalniejszy obywatel Krako- 
wa, gdyby przypadkiem ,zaszedł był do Słatow- 
skiego ña piwo. Obławy. patroli odbywały się 
prócz. tego. wczoraj na Śmgleńsku, na Piasku,. na 
Stradomiu i na . Podgórzu. : Uwięzionych . liczba, 
dochodzi podobno do 60. a a, N 

W znajomej wam sprawie p. Z. J.Wywiąłkow- 
skiego, o przedruk poematu „Bez ckaty,* o któ- 
rej dawniej wam donosiłem, zaszłą temi dniami 
dość ważna okoliczność, o której tu napomknę 
Owoż pamiętacie, że sąd krajowy użuał p. Z. J 


W. za uiewinnego, i skazą! tylko na karę pie- | 


niężną. 'Teraz tedy sąd apelacyjny, w skutek 
rekursu c.k. prokuratocji, znosi wyrok sądu kra: 
jowego, i, uznając ipana Z. J. W. winnym zbrodni 
z.$ 305, skazuję, gu na dwa miesiące więziępia, 
20.zł, w. a. kary. i koszta procesu, oraz konb- 
skatę nakładu. Przeciw temu wyrukowi zaniesiono 
z obydwóch stron rekurs do najwyższej instancji, 
gdyż ani wniosek e. k. prokuratorcji me był tak 


surgwym, jak orzekła e. k. apeiacja. 


Pokazuje się teraz że marerabia Wielopolski 
padł ofiarą sześciu puuktówi Mordy na bruku 
warszawskim aui stan oblężenia ani wybuch 


rylowskiego. Dopiero kiedy Gorczaków za 
wpływem rady państwa ulożył wiadome trzy 
depesze i odrzucił propozycje mocarstw,: Wielo- 
olski, ' upatrujący w *sześciu punktach -najpię- 
niejszą sylwetkę własnych pomysłów, usunął 
się od współpracownietwa z caren nad dvbremi 
chęciami. Zresztą, może być, że cała historyjka 
ułożona jest dla rebabilitacji Wiel polskiego. 

Pod napisem: „Cesarz moskiewski j sześć 
punktów* zamieszcza Times ro następuje: „Dnia 
23. czerwca b. r. depesza z Petersburga zawia- 
dvomila Konstantego w Warszawie, a Konstanty 
Wielopolskiego v propozycjach dworów.: Marera- 
bia wystósował w Skuter tegu list du' ara tej 
osnowy : i ; 

' Warszawa 23. czerwca 1863 Najj. Panie! 
J. ©. W. ćw” książę Konstanty raczył zakomuni 
kować mnie propozycje mocarstw, i zapytał mię, 
jak się zapatruję na te rzeczy, wyrażając oraz 
życzenie abym i Na.j. Panu komunikował moje 
zdanie. Powtarzam więc Najj. Panu co miałem 
zaszczyt powiedzieć już w. księciu. Powiedziałem 
zaś ;iż się cieszę, że we wnioskach dworów « 
przebija Się duck tak przyjacielski i umiarko- 
wany, i że będąc ministrem Jego carskiej Wy- 
sokości nie mogę inaczej, jak tylko zgodzić się na 
nie. Jestem z: poważaniem bardzo wiernym pod- 
danym Najj. Pana. ' Aleksander margrabia Wie- 
lopolski w. r." Ua 

Dnia 27. czerwca nadeszła znowu, depesza 
z Petersburga z wiadomością, że rada państwa 
innego jest zdania. i że odpowiedź, na którą się 
zgodzono, będzie modyfikowała o wiele wnioski 
posłów. Nazajutrz więc margrabia napisał taki 
list do cara. 

„Warszawa 28. czerwca 1863. Najj. Paniel 
Wypadki cisnęły się zanadto prędko, iżby było 
rzeczą możebną, przeszkodzić czemuś lnb przy- 
najmniej przewidzieć cokolwiek. W każdym 
razie Najj. Pan oddasz mi sprawiedliwość i 
przyznasz, że przepowiednie moje dotychczas 
literalnie się ziszczały. p 

„Przykro mi, wracać do przedmiotu, który 
uważałem już za całkiem wyczerpany, mianv- 
wicie. wspominąć o zamiarach, które o ile mi 
się zdawało, żywiono powszechnie (przynajmniej 
we wazh odezwac do Polaków; pory). 
Jednakowoż N. Pan pozwolisz mi uwagę; iż po- 
równawszy CZzyniiość moją z propozycjami; które | 
przedstawić N. Panu miałem zaszczyt, każdy u- 
ważać mię musi za wolnego od wszelkiej naga- 
ny. Propozycje mocarstw są tak mądre i tak 
umiarkowane, honor państwa na wszystkie przy- 
padki tak dalece zawarowany, stworzyłyby one 
tak zbawienną zmianę i w pewnym stopniu spo- 
kój tak zbawienny m iż nie mogę pojąć nie stó- 


bezwarunkowe..pr z yẹ cie 
bez dal że) dy skiej 
miało stać się inaczej, tubyn 


| znużono jego oddział. 


0-5 5 KŻ « ka s 
aowniejszego, nic, coby prawówitym interesom 
państwa więcej przynosiło 


krej konieczności odswnąć się cafkieð 
4, 8 którą muszę uważać tylko za zp. 
ną i niebezpieczną, i musiałbym pogtradać wszel- 
ką padzięję, iż obecność moja mogłab: być z 
pożytkien: dla pomyślności ojezyzdy , luis dia 
rządu JeMości. /Pozostaję N: Panie b holdem 
JeMości wierny, poddany PAR margrabia 

Wielopolski.” | SA . Sa W 
"Stało SIĘ EZAT —jużr brata siti na 
dzieję być pożytecznym carowi i ojezyżnie —— i 
ujrzał konieczność odsunięcia się od polityki car- 
skiej Do rezultątu'tego przyprowadziła go słu- 
żba dwom naraz panom,” awom luteresom odrę- 
bnym. Jeżeli listy powyższe są autentykamń, ua- 
tenezas ogłoszenie ich ma wielką wartość dia 
sprawy narodowej, dowodzi bowiem, że podług 
zdania najwierniejszy”1 hawe Nis WEIT 
mgłą i wiatrem kapryśnym są tak zwane zamiary 
i dobre chęci, carskie: Nawet Wielopolski opuści 

cara! Gotów go nareszcie Murawiew opuścić. 
Najciekawsza wszakże, co pisze Times przy 

tej sposobności ™ 77 i} pastkkajsz sz 

„Porzuciliśmy qi. je Angliuj podsiawę remon- 
stracyj ogólnikowych. Sformułowaliśmy sześć 
punktów, które Moskwa poprostu odrzuciła: cóż 
teraz czynić nam wypada? Czy przyjąć odprawę. 
czy powtórzyć nasze żądśnia i próbować znowi 
zaiatwienia pokojowego, które jest: prawtę nie- 
podobnem? Takie pytanie stoj przed nami, Aby 
odpowiedzieć. na nie, trzeba skonstaowau pier- 
wej donośność żądań naszych." Ń ą 
„Tu wzywamy margrabiego Wielopsiskiego 
ua Swiadectwo, który podał się do dysnisji w. po- 
wodu nieprzyjęcia ze strony Moskwy wnuięsków 
„mądrych i umiarkowanych.*- „Jest to, dawodem 
zarozumiałości i głupoty, moskiewskiej, lecz i 
dowodzi zarazem, że nasze propozycje mała eo 
warte, i że przyjęte nawet ze strony carti "nić 
przyniosłyby korzyści Polakom: u „tzzazosk 
ć ak tiie dż! ch kuta > punktów. pri 
chcą niepodległości. Układy masze-są więc czy: 
stą stratą czasu. Żądania nasze nie mają żadnej 
wartości, jak długo ograniczają się tylko na ob- 
ręb „królestwa ' Polskiego.* By nadać im wagi, 
należy rozciągnąć je i na dawne prowincje pot- 
skie. Przyptszczenia nasze mijają sie z -położe: 
niem dawnej Polski (i są fałszywe), jak długo 


|| wnioski nasze dotyczą tylko tej małej cząstki 


Polski, e której wzmiankują traktaty zr. 1815* 
Dc ' tego przeświadczenia * doszed! drzan 
konserwatycznych kupców londyńskich ma pod- 
stawie Świadectwa Wielopolskiego. Jestto-jedyr 
ną * zasługą: margrabiego. „Nąget.. Wielo jaka 
naj wierniejszy poddany: gara, opuścił cara! TO 
rzecz, nielada. ; i 
- Żona w. księcia Konstantego, która obecnie 
w Łazienkach mieszka, obrała sobie, jak l Opinion 
nat." donosi ': a miekie wni Erdpojn Dia 
jąc się po ogrodai aCUW, czuwa pilnie 
HE Tree LAAen To si pa ik Śiyrastreiel 
powozów, kłanieją się zwykle z obawy. przed 
następstwami  Woznice i fokaje jednak nied- 
bują najczęściej tych oznak uszanowania. zacha- 
wuąc zwyczaj wrzyjęty, iż do ukłonów  wząje- 
mnych państwu siędcąc „na. kozie, służbą nie 
mięsza-się.. (W , takich rasach w. księżna 
każe kvzakom wstrzymać powóz 1 hardą słutbę 
batsżyć Przed kilkoma dniami „zdarzyło wige że 
w.żuica i lokaj paai a abęckiej nie zdjęlinak=pó 
z głowy. © Kozacy na rozkaz yielkigj księżnej 
wstrzymali powóżw,a pani |„abęcką: musjała być 
świadkiem, jak każdy 2 jej sły” , otrzymał po 
60 kozackich pletni. 3 Ae ) 
Czas donosi: W Lubelskiem oddzia: peikownika 
Wier:biekiegu, posunqwszy się wskutek rozka-ówy 
naczelnika wojskowego lubelskiag i podlaskie- 
go, s ybkim marszem okoł». Lublina i s-eczny 
aż na granicę Podlaskiegu, spotkal sie mma Ka: 
nia- Wolą. na północny wschód o'parę mil od 
Lęczny, z sześcioma rotai piechoty: moskiewi 
skiej, szwadronem ułahów; dwoma. ldałami i 
sotnią kozaków w d.-28.-lipca. , Zaatakowany 
nagle w niedogodnej pozycji /którą, jak: wnosi 
z rozkazów, zajmowąć. miał major Ruckij, gdyż 
Moskale stali przed nim w lesie, a za nim Tos 
ciągało się bągno postanowił z tej przycji wy; 
cofać się, ec' też wykonał wporządku, (jg batt 
dzo małą z swej str my stratą, bo tylko Bześciu 
poległych żołnierzy i parę ugrzezłych w baenie 
furgonów, i przeprowadzit ze bagna cały swój 
oddział 340 dubrze zbrojnych i zorganizowanych 
liczący; lecz niestety w potyczee tej małej sam 
ciężko został ranny i dowództwo oddziału po? 
zostawić musiał kapitanowi Wagnerowi, którego 
przedstawił do nominacjiona majora „YV raporcie 
swoim; którego. odpis otrzymaliśmy, uskarze się 
pułkownik Wierzbieki na hbezpotrzebdy” matśż 
forsowny.. który mu nakazano z Krasnostawskieeo 
aż na granicę Podlaskiego, a któryn: "hardzo 


, 

W Augustowskien. oddział Tubicza, tóny 
idąc z Kowieńskiego przeszedł był Niemen, stari 
się z Moskalami w okolicy Sej n i pobił 28 li 
pca kolumnę moskiewską, którą dowotłzi put- 
kownik Kowalewski, a ktora $kładała rięsa*2 
rot pułku gaczyńskiego gwardji sotni kozaków. 


Kronika. 


W sprawie więżniów politycznych. wczuraj przez 
nas poruszonej, udzielono mam bliższyeż dak, które 
podajemy tutaj w formie, w jakiej je otrzymaliśmy | 
+ 4 (X) i Wyszediszy. : z więzienia pierwszym moim, ubo- 
wiązkiem jest podać do publicznej wiaqomości wypadek 
następujący. W niedzielę dnia 2, b. m. spacźriwaliśmy 
około godziny 3 po południu w ogrodzie, przózneczonym 
do przechadzki dla wieżniów. Jedeń u naszych towarzy- 
szy rzucił drugiemu cygaro, lecz żołniera stojący na 
warcie nie pozwolił podjąć, przeciwnie wymierzył bagnet 
i klął zełlżywemi słowami; dopiero policjant, przeznaczo- 
ny do nadzoru, podjąt cygaro i wytłómaczył żołnierzowi 


wad 
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Skapare rannych), Miespkrioy ; 


łożyli w ręce zawiadowców Bzpitalu tutej 
kwotę pieniężną w iłości 46 złr w. 8., uzbieranych 


że pie niom gnie jest zabroniono palić cygara.” r 
BLORAS Pod! wzighyajef z lub coś podobnego i w „ 
grubjańskica wyrazgch lży więżniów W tej e c 
żdy z więźniów ciekawością zdjęty, wyjrzał przez okna |, w kościółku parafialny m tamtejszy p pj, między izraelita- 
8, jeden „z, więżniów „odezwał się w amiarkowanych sło- „ mi dla biednych ranny ch z pod Rzdziwiłłowa, za co im 
wach, żę żyinierzom nie jest woluo rozmawiać zwiężniw i kładamy udszć * puoliczge, „podziękowanie, a mianowicie 
mi, Na to wachmiarrz zawołał: „Schweige du, denn du , paniom, które się zajęły składką, najbardziej zaś temu 
bt len Wamp %undiDieB)* -Pd tpj mlicznej przemowie | panu, Y który: był sprężyng tak szlachetnego zamiaru i 
pdajęamą się kdtej phyițijdo przęłożonegą więzienia, di wĄpóŁozunią, nięmniej. włościanom podhoreckim i husia- 
PepASfT,, WPAdA ja ogród pan, placlajtrant Winkier, tyńskim, kto: zy, oile kogo stało przyezynili się z chęcią 
wprowaóza ż soba ośr żołnierzy i zajmuje zbrojnie Pa | 1 gotowością,” nieść tym nieszczęśliwym pomoc i ulgę. 
* aiy ARG Śtionzi odhiti mnogrodzię, takpdaiera:! $8'3P8' [| Na „dówództego posyłamy tutaj listoram nadesłady para 
qarującyjm  poqystała tyłku wolność cnoázenia po kapu- „ fianina z Huciska Oleskicgo, w, którego ślady dałby Bóg 
ście i grochu. Foczem p. placlajtnant rzuca na, wszystkie najlitościwszy i więcej spółrodzków wstąpić by zechcieli 
strony wyrazami i wykrżyknikami,' które nie moga się | f powinńi. Treść tego listu następujągfig 1 = e 
Teden W szóałtaci wśszegó dziennika: T = ' aly =„Daję także choć małą ofiarkę Qle naszych biedakow; 
Ci pół tdajekifp placiajmowt Ho "więzienia, *lustruje | „czoraj nie mogłem być przez: słabość żony mojej, wigę 
przez zakratdwini okienka w drzwiach więźniów, a do: niech pani będzie łaskws pezyjąć dlha | laaf) 
strzegłszy dwóch najmłodszych; bo zaledwie pn 16 lat | 


$ tę intencje. pafnedyki frojanowski. 

liczących w, jędnej k»żni,każe sobia 4 = otworzyć | „z(y) Ze Stryjskiego. (Nowy piza) +płamy, 
więzienię „i. wy prowadza gwałtem, iw zięciaków, Na. taiemmiery PATR k) Miadęmo e w Ameryce: 
kurytarzu uderza „kilkakrotnie jednegu, 4 młodzieńców wkugbitdie pla agi pokją? a zbiegłymi muzynami z 
pięścią w twara j.glowę, Ape domiar płazem pałasza pu | psami do tego ułożonemi, które po lappok rozpnszeząne 
nogach, iwłecze obu w trymfie na strażnicę wójskową | z daleka wieirzą biednych-niewolników. Ó©tóż*ię smulią 
po za obrębem budynku więzienia, Tn dopiero rozpo- metodę myśliwską i u nasjjaż próbowano zastósęwać, 3 to 
czył obelgę w najpotworniejszych wyiazach, u nakonićc | do osób, posądzonych o udział w powstapiu polskięm., Dnia 
Bęskowa-odwąjz! Tapczan, i kagat ic okuć w kajdau$. | 31, z. m. odbyła się wielka tego rodzaju obława w lesie 
W W pół godziny przyszedł radzcą dworu pan Pobl- w Nowem Siole. Tamtejsi kołoniści niemieccy wystąpi- 

g j.piai dygg zmowg, z placlajtoantem, Co mówili? | wszy 2 psami upolowali sześciu „insurgentów.“ Nowy 
ue wiemy, ale wiemy to, źe nasi koledzy, zupełnie mie- | postęp w życiu konstytncyjnem! Pojnanych odsta Rono 
ginni, dźwigają dotąd kajdany. r „. | do e. k. urzędu powiatowcg _w Żurawnit * Jeden z hicii 
FA Z tej przóag | rzytoni temu zajścia postanowili) sjęgay pam dotądzw areszcie płcią udosłano, du a 


nieść zażalenie 00 Fłxdz wojskowych i cywilnych. Hisa 
Włościanie w nąszej okolicy, gdy przyjdzie kto do nich 


9 (Kai órga poryżej mowa, zdjęta, jąż <u- 

i PJ „i i y rj bę £a źniwiarzami, mópią opęsto, że „wistnyk” jakiś każe im 

|=. wi była wrę dzis zrano w pomiesz miu dr. żądać większej zapłaty ża robulę, z powodu, iż panowie 

mędycyny p. Grzegorza Ziembickiego przy ulicy Wało- wysyłają pięniądze dia powstańców, aby bili Misł.hifJ w 

E j a ayn piepjądomej. asoby: nikogo, obcego skutek ozego powinni lepiej płacić Tobotnikom x Pomimo 
naksnie gaalezignoj i : to jednaksidą żąć za cenę 40 dv 5Q centów. (Wiadomość 
Ruzgłąszoso. że policja .ydbywała rewizje na emen- 


z ni ta ostatnia nie jest tak małoznączącą, jak to się może 
pzu Łyczakowskim, po grobach „Przekonaliśmy się, że | na razie wyda; gdy bowiem ta sama wieść pojawiła rżga 
wieść jest mylna. Ani teraz, ani nigdy przedtem nie od- 


> A Z pe | TÓWnocześnie w różnych stronach napzej prowincji, napras, 
Bywano żadnych retia) zm emeetarzg 0145 oA) Dz awida ong ma ślad rozgałęzionej agitacji między :yłościa: 
EA Wieczór muzyczny na korzyść raunych z pod 


P 4 . E nami, z którą może zostają wZwişņ%ku tak częste w Osta- 
Radziwillowa \1 któś podług zawiadomienia odbył | tnieh czaskch poźsry po wsiąch i po minsteczkaci w ;Ga- 
sę w ogrodzie Prochasków w zeszłą niedzielę, przy: 


cię ; licji, przedstawiane jnż teraz gdzieniegdzie ograniczone: 
niósł mniej zysku, niż się można było spodziewać, a to | mu Indowi jako sprawka powstańcow. Sądzimy, że W. 
z powodu słoty” UM któej zebrało się nadzwyczaj małe - rządowi nie trudno by przyszło dojść kłębka po tych 
tewarzystwgą Pap G. +» „ dzierżawca. browaru Procha: nitkach. P, 1.) Sansaara 
sków, ofiarowgł-l0 złr., kilkn innych obywateli miejskich Studenci wrocławscy. _Z pomiędzy 45-słuchaczów 
ożyło po. 2 doj 24 suma zebrana ya rannych, wynosi | wszechnicy wrocławskiej, cytowanych w ostatnim kursie 
giri wea s an , ; letnim dla nieobecności przez ogłoszenie na czarnej tā- 
Di Zolicy-Orygiunlna pyeua zmiąła miejsce temi dpia: | blicy, zgłosiło się do: władzy uniwąręyżegkiej tlko 123, 
na jadzej © głównych ulio. naszego . miasta, Zgraja | 33 nie wróciło do miasta; pomiedzy nimi jest 31 Polaków,” 
lopców opadła pewnego jegomości, krzycząc, Z wSZY: | których uddalenie sę, jak pisze Gazet Wrogławska, zo. 
ich stron: „Szpicel! szpicel!“ Trybem wojny podja- | staje bez wątpienia w zwigzku z niepql jamy Polącą || 
zdowej podbiegał do niego jeden za drugim, wygłosił Szkółka niedzielna, tygodnik ludowy, wychodzą. 
fnłalne słowo i umykał, aby kolegom miejsce zrobić, po: | cy w Kościanie pod red kcję proboszcza z Konojyd, ks, 
„yskakiwał przed front i podobnież znowu | Tumi kiego, ma proces krypińalny, z powodu artykułu 
um eszczonego w jednym z tzerwcywych numerów pod 
rubryka: „Nowiny ze Świata W artykule tym podano 
kilka wyjątków z tajnego pisma warszawskiego, „Dzwon 
duchowny“ dotyczących powstania polskiego, po któ: 
rych na zakończenie artykułu następowało wezwanie, aby 
lemiesze na miecze, a motyki na lance poprzekuwano, 
W skntek tego procesu aresztowano, d. 24 z. m. redar: 
tora kB. Tomickiego, o czem już pobieżnie donosiliśmy. 
i ge 

Ostatnie wiadomości. 

Z Warszawy, z Paryża, z Londynu, Wie: 
dnia i Berlina donoszą, że gabinet petersburgski 
skłaniać się ma do przyjęcia zawieszenia „broni 
i konierencji na podstawie sześciu punktów. Prze- 
slana telegramem z Petersburga 2. sierpnia a 
ogłoszona i w wczorajszej Gazecje Narodowej 
treść nowej noty księcia Gorcząkowa w odpo" 
wiedzi na notę austrjacką z dnia 19. 1lipca, wy- 
Stósowaną do Paryża ji Londynu, ma być ró- 

nież dowodem, żeśwobeć stanowdzego oświad» 
| czenia się Austuji a zachwiania się Prus. Abinet pe- 
tersburgski zmienł swe przekonanie 1dv ustępstw 
okazuje się skłonnym. Dnia 1. „sierpnia miał 
car zapytać Gsięcia Konstantego o zdanie eg do 
mawieszenia krom ico ma Da ©wnidh dowodem. 
iż po dnmnej odmownej odpowiedzi, w Peters- 
burgu myślą o tranzakcjach w sprawie polskiej. 
Od świeżo przybyłych 3 glębi Mogikwy) siysze- 
liśmy, że wszyscy wyżsi czynowniecy, a nawet 
wojskowi, wszystkie klasy oświecone ujrzawszy, 
e grożby i zbrojenia moskiewskie nie sprawiły 
adnego wrażenia, nie zatrwożyły * mocarstw. a 
niebezpieczeństwo. wojny coraz_się wiecej zbliża, 
przychodzą do jasnego przekopania, żę Moskwa 
nie jest w stanie, prowadzić wojny na zewnątrz, 
nietylko przeciwko trzem mocarstwom, ale nawet 
przeciw | jednemu, Dęzorganizacja wewnęfyzna 
wojskowych i cywilnych władz dochodzi tam 
do wysokiego stopnia, i już dziś jest daleka o- 
płakańsza niż była w r. 1855 przy końcu wojny 
wschodniej. Jeden z wyższych wojskowych mo- 
skiewskich wyraził się w ponfnem kóty , iż 
Moskwa nie jest obecnie w stanie wyprowadzić 
S0tysięcznego , korpusu. przeciw wkraśzającemu 
z zewnątrz nieprzyjacielowi, że Z0tysięczny” kor- 
pus zająłby wszystkie Zabrane prowincje =heż, 
wystrzału i nie oparłby się aż w Kijowie. Z tego 
powodu sami myślący, Moskale wierzą, żĘ nie 
przyjdzie do wojny, lecz że ks. Goreząków 
przyjmie stawiane przez trzy mocarstwa żądania: (|. 
przekonawszy się, iż ani na Austrję ani ną Pru- 
Sy w razie wojny liczyć nie i móże | Mdskvi4 
Potulna jego nota ostatnia do Austrji zdaje się 
istotnie potwierdzać to dzisiejsze usposobienit* 
gabinetu petersburgskiego — podczas gdy 27dru- 
giej pa słychać, że mocarstwa zachodrie za 
wieszenie broni mają stawiać w bardzo przykrej 


formie i rozciągać je j na Litwę i Zabrane kraje. - 


Pga 


wi 
SP hłopea zk czuprynę 'Ulicznik w strachu, zaczyna 
składać ręce z pukorg, wołając głusem, któryby skułę 
usgyi: „Panie szptceł, kochany panie Bzpicelt to vie 
tö nie $A1* Nie zostiła bez Bkurku tu przemowA:. 
prpeśladowany wyphseił z Fak chłopca, 77 i 
(BF Z Podhajec (Nabożeństwo żałobne.) 
Kpa Pudhajce, więcej jik 0 trzy mił od Brzeżan 
fległe, nie chciało Big wykluczyć z grona tych miast, 
w których się obecnie żałobne nabożeństwa za braci na- 
szy m, Mojęgłych „w walce z dzikiemi hordami moskiew- 
skiemi, pdbywnją. Na prosby więc obywatelstwa tutej- 
szegu raczył szanowny nasz ksiądz dziekan nabożeństwo 
to przeznaczyć na dzień 30 lipca, któro się też rzeczy” 
wiście dnia tego z solennościg, o ile możność i środki 
miejscowe pozwalały, o 10 godzinie z rana odbyło. j 
Dzięki czcigodnemn ziomkowi naszemu, księdzu dzie- 
kanowi w Piliajcach i szanownemu tntejszemu mecha- 
nikowi panu Dajewskiemu, z. których to głównym prze- 
wodem i staraniem wszystkie do tego potrzebne przy- 


ą 


z wielkiem upragnieniem nadejścia dnia 
się miało odbyć nabożeństwo, w Podhxjege 

rodzaju nigdy nie istnie'g:e, i które nam sporo ; 
dało. pomodlić się i tutaj za pogardzniących śm ercią 


i iż śmiechem i rezy- 
braci naszych i gdących na takową z nśmeciem ! res, 
HN 18 FLEC ig jeż i za księży, = Dnie j 
wiaty Ara Ala 7 lub bagnetami dziczy kozac 
kłej pomordowanych, w której to myśli i duchu nabo 
żeństwo to poprzednio z ambony zapowiedzianem zostało, 


Pomimo tego, iż środki materjalne, które składka 


dej A, ł 
TETI puiach katafalka, sta 
kosa, na której amarantowa konfe- 
deratka z piórem cząrnem, 2 ohok godło, HP 
wiary Naszej z kosą na kt yż położone; m nich wi 


siał wypis z skarg Jeremiego. Największą ozdobą tego 
katafalkn była przed ty z darniny uło mogiła , 
— w której był zatknięty dyusążniowy. krzyż, przyrządzo- 
ny z dębiny zupełnie w naturalnym stanie zostawionej, 
bo nie nie ocioszaej BA ragczeństg a. koroi 
cierniowa — OciEriONA Wfaz z krzyżom brzozy płnóacą. 
Rozumie Bię, 1% SE katafalie jtk i krzyż wspomniany 
był obstawiony i owity mnóstwem Pięknych kwiatów 
i wieńcami, a świece rzęsiste , od poczciwych naszych 
kupców izraelskich poczęści ofiarowane, uzupełniały 
katafalk. 

Nabożeństwo odprawiło Bześcin księży obrz. ine., 
którzy się po części z pobliskich wiosek w tym celu 
tutaj zjechali — wśród licznego tłnmu naszych zacnych 
obywateli i miastowej intelligencji. x 

Przy końcu nabożeństwa wzbił się tysięczny głos 
do łez rozezułonych braci i sióstr naszych, którzy z prana 
dziwem uczuciem i pobożnością odspiewali znaną Ik 
„Serdeczna matko“ — i „Boże Ojcze twoje dzieci“ — 
poczem się zgromadzenie rozeszło. 

Dodać należy, że i poczciwi starozakonni wzięli w 
tem nabożeństwie udział. — (Nie donosi nam szanowny 
korespondent, czy i ile podczas nabożeństwa za tych co 
padli w boj lub" zgłaęli "smiercią męczęńską, zebrano 
na opatrywanie rannych. P. ir) 90. 


qie ma gdla nałóde przeciwności 


| tajemnica 


©. „Być. jednak może; że jestto tylko nowy. 
manewr moskiewski dle zyskania "czasz “aby 
módz śród rokowań o sposób przeprowadzeniu 


zawieszenia. broni, z jednej strony przytłumić | 
powstania a z drugiej strony odwlec wypowiedze- ; 


nie wojny i tym i sposobem . dozwolić Moskwie 
dokończyć swe mzbrojenia. Pomimo ` bowiem 


pokojowych oświhdczeń, słyszymy iz Moskwa 
4 . i A . +1 BH 
zbroi się bardzo Gzynnie. Dla upołczenia rozsy- 


lają instruktorów | którzyby opołczeńcówy w woj- 
skowem rzemiośle tak wyćwiczyłi, aby w każdej 
chwili wziąć ich można do wojsk ' regularnych. 


Wsfómnianą ; w wczorajszej korespondencji ,, 
«Warszawy nåjnowszą proklamację Rządu na- | 


podług 


stoni 


rados egib] glaza Sohlesische Zeitung i 
niej podajemy jap" p les 
z -Rząd narodawy 'aq nagogy !, 

Przed sześcią miesiącami sprzysiężenie,* bę- 
dącę wyragęm życzeń całego narodu, bez wszel; 
kich w/6dków do walki, ale silne wiarą wświę- 
tość gwych celów, wobec nowych zamachów, za! 
grażających istnieniu Polski, podniosło sztandar 
powstania i zatknęło go w szlachetnej gorliwo- 
ści na polach, przesiąkniętych krwią tak wielu 
pokołeń. Powstanie było wyrazem wołi narodu, 
A wypowiedziałe zasady, które miały być Polsce 
gwiazdą przewodnią tak w epoce walki jak i 
w chwili tryumfu. Naród pojął te zasady, i cały 
jak jest wielkim i potężnym, stanął pod tym 


ojezyzny, wę pim-znajdą 'włościanie przewodni- 
* ków na drodze do nowej ekonomicznej i poli- 
ltycznej egzystencji. Prawa, w tym względzie 
ustanowione, będą ściśle zachowane. a każdego 
naruszenia auścignie ramię sprawiedliwości | 
= r Czuwająć nad regularnym biegiem admini- 
stracji, nad karnością żołnierzy i posłuszeństwem 
dowódzeów, karać będzie Rząd narodowy każde 
nadużycie w służbie cywiłnej i wojskowej, po- 
, wstrzymywać zachcianki ambicji indywidualnej, 
a zapobiegając niedbałości, chłostać zbrodnicza 
obojętność 3% 0% ti j 
Obywatele Litwy, kongresowej Polski i Rusi! 
| W krótce będziecie powołani do powszechnej i 
stanowczej walki za ojczyznę * Już były te zie- 
mie polskie jednym wielkien płomieniem, 
jednym jękiem, jednym emętarzem; teraz muszą 
| być jednym wielkim obozem, w którym wszystko 
| pracować będzie dla wolności ojczyzny, od dzie- 


jaca zacząwszy aż du "starca, jedni walcząc z 


bronią 


| walki. 
, Taka Polska nie zadrży przed żadną poteza 
ziemi!’ Take“ Polske tzpniecie barbarzyńskie 
hordy cara! — Taka Polska będzie i musi być 
I wolna! i 11 wu” 
- Warszawa 31. lipca 1863.* 

Widzimy z tej odezwy, jak mylnym był 
wniosek dzienników wiedeńskich, oparty na tele- 
ramie, że Rząd narodowy wezwał do powstania 

s Galicję i Poznańskie. r l 


w reku: 'drudzy” gromadzące środki do 
saaa luae e eTO d 
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sztandarem całej, wolnej i niepodległej Polsk“. 4 Warszawy 1. sierpnia donosi że wkrótce, a może 


Naród, podejmujący walkę z takim koloseum '- 


Jak Moskwa, i śród okoliczności, w których się j 
na d. 22. stycznia znajdował, musiał rozbudzić | 
w. Sobie oprócz” młodzieńczej gorliwości i wiel- i 
kiej energii, także męzką =wytrwalość i:cierpl=c| 
"wość, aby go pierwsze niepowodzenia nie mogły 
odstraszyć) a długie wyczekiwanie tryqmfów. 
nie wprawiło w stan znużenia i niemocy. wł 
Jakikolwiek wpływ niepowodzenia i klęski, 
wywierają na amysły, rzeczą <jest"pewną;" 44 
zwycięztwa odnosić ł aż do dzisiejszego dnia 
żadnemi przeciwnościami nie złamani wytrwać 
mogliśmy jedynie olbrzymią wiarą w'własne siły, | 
odwagą i karnością naszych żołnierzy a praw- | 
dziwemi"cnotami obywatelskiemi. W tej; to. 
na rozumie opartej wierze i w zdrowem prze” q 
konaniu, że gdy raz powszechność narodu po- 
czuje w sobie pragnienie bytu '/ politycznego, już 
żądnych,  któ- 
rychby usunąć nie podobna było, w tem to tkwi” 
powstania. ; Wiarę ła jest gókojmią | 
niezawodnego zwycięztwa Polski i -ivskazuje 
narodowi jego stosunek do Rządu” * Jego” stano” 
wisko: w. oczach Europy- | $ alid a 
-> „Ẹuropa nie pojmuje dość jasno bolu nasze - 
go, nie zna gorliwościnaszej jani; $rodków nie- 
wyczerpanych, które isą na nasze zawołanie. 4 
Rząc. narodowy pozostawie Europie swobodę 
brania udzialu w naszej sprawie w miarę inte- 
resów panujących pi namiętności politycznych 
Stojąc wszakże u steru powstania, a tem same 
równocześnie na straży,myśti narodowej, będzie 
musiał stanowezo odrzucić wszystko, coby mogłc 
zbańbić święty sztandar niepodległości — i po- 
zostanie głuchym na wszelkie głosy, któreby mu 


Z. 


ostatecznego, którym jest niepodległość Polski 
koneresowej, Litwy i Rusi.” É 
Przyjąć niepodległość jednej prowincji polskiej 
a drugie oddać wrogowi (Moskwie) na pastwę, 
to znaczyłoby zrzec się naszego prawa historv- 
cznego wymazać z dziejów nasz byt dziesiecio- 
wiekowy, to znaczyłoby spełnieniem bratobójstwa 
zaprzeczyć własnemij Jiinieniowi. — Nie! nie 
nato Polska znowu powstała. by-miała być ze 
strony Europy złożoną w trumnie. 
Nie masz Polski bez Litwv i Rusi. nie masz 
y. W zieje 


doradzały broń złożyć przed osiągnięciem 5 


Już jutru (2. sierpnia) ma puiawié się drugi ma- 


„ifest polskiego Rządu narodowego do wszy- 
„stkich narodów Europy. =en 4 — 

"w. Wiedćtiaka Presse nmieszcza list z Paryża, 
<awierający wiadomość iż mocarstwa wysyłają 
zbiorową notę, a oprócz tege o ile możności 
jednobrymiące noty od każdego gabinetu z oso- 
, <lo Petersburga Osobnemi notami mają ga- 


,binety zakończyć swe relacje z gabinetem mo- 


skiewskim Korespondent potwierdza dalej. iż 

w nocie zbiorowej mocarstwa przybierają nazwę 

sprzymierzonych, zkąd czyni. „wniosek, iż 

instrument koalicji między Fraucją, Anglią 

1 Austrją już istaieć musi" u. 

"Z Paryża otrzymuje General- Correspondenz 

list następującej „osnowy: „Widzi mi się, że 

' dziennikarsiwo „zagraniczne nig pojmuje całkiem 
dokładnie polityki gabinetu paryskiego w spra- 
wie pqlskiaj. "Dla informacji <w-tym względzie 

mniej należy stndjować noty dyplomatyczne pana 

* Drouin de, Lhuys 4 artyknły wsiępne dzienników 
Półwrzędowych „którę Cv. dzień Jow inną dmą 
, trąbę. Lecz.należy x wybadywać osoby, +do- 
brze.  obznajomione wz szachami  politycznemi, 
osąbliwie takie, które mają wrvczność z gabine- 

tem Mocquarda, tajnego sekretarza napoleoń 

skłego. Wszystko, co słyszę od osób tego ro- 

dzaju, utwierdza mnie codziennie bardziej w prze? 

konaniu, że cesarz Napoleon chce wojny. 

Ale chce oh jej dopiero, aż nadejdzie stosowna 

do tego chwila, aż sytuacja dojrzeje do tego 

stopnia, iż wymagać będzie sama niejako dzia- 

łah wojennych. Rozpuszczenie 15.000 wejska na 

urlopy, nie powinno bałamneićnikogo, gdyż armia 

francuzka jest tak doskonale wyćwiczona i uur- 

ganizowana, iż w przeciągu ośmiu 'dni z pokoju 

najgłębszego przejść może do ataku najzacię- 

tszego.* — Dodajemy, że wszystkie dzienniki 


FT oda w Paryżu, a nawet M ning- Post 


nie, bardzo gwałtowna dotychczas — 


ze mają Kot pięc lži. apó! 
n ją warunki życia politycznego i towarzy. | pastęoiły. się t a : A. 
s OR UTrójca Way ŁEM Tja S eraz do rozpamiętywań pokojowych 


Tylko jednej z tych prowineyj polskich przy- 
znać prawo bytu, a zaprzeczyć je drugim, zna- 
czyłoby — zabi Polskę. : 

„ Rząd natodowy mie przyzyyoli- na 4 żadne 


ścieśnienie testamentu historvyczuego Pols 
Narodzie! — przed tobą walka! — i za 


tobą walka! — Ale za tobą niewola i hańba, — | 


a przed tebą wolność i szczęście przyszłych po- 
koleń. Miałżebyś się wahać i cofać? — Nie! Ty 
musisz zwyciężyć, —- ty musisz krwią wywalczyć 
swobodę,*musisz całe jedno p mi poświecić 
na ołtarzu Polski. Bóg i bręż tozstrzygną twe 
losy. i ) a | 

å Obywatele: Wytrwajmy w miłości ojczyzny, 
jedności i poświęceniu. Nie cofajmy' się przed 
żadną ofiarą, bądźmy każdej chwili gstowi życie 
i mienie, dom i rodzinę oddać za ojczyznę. Po- 


mnijmy, że od chwili powstania. wszy żę cokol -al dotimy 
inist 


wiek posiadamy. nie jest naszą, lecz własnością 
krain. My Wszyscy jesteśmy sługami narodu. słu: 
gami myśli wielkiej, uczucia potężnego ! Na któ: 
remkolwiek znajdziemy się stanowiskw wśród. 
krwawej pracy narodu, jedno wspólne prawo 
niechaj kjeruję nami: poświęcęnie obowiązkiem, 
tzyny dla sprawy powszechnćj rozkoszą, €-ŚnniexG 
za ojczyznę nagrodą. Wstępując w nowy okres 
walki. Rząd -narodojvy użyje wszęlkich mots- 
bnych środków, "aby "pray pomocy;środków,' 2 
branych od ogółu, uzbroić kraj;eały. i powołać 
pod broń ludzi, jak/ można nżjwłecej” Polska, bz 
Tężna, tó Polska tryumfująca! 

|. Zasady: wypowiedziane „e manitęście E dj 
22. stycznia! któremi się powstanie dotąd Kie- 
rowało zostaną i nadal<norma, wedle <którgrpo: 


‘stepowa bedzie  Rząłl narodowy; naruszenia 


takowych jizdy się nie.dopuści. „tlea równości 
jakoteż Jobięi rótojbej, polityczne i HEN 


nej, zostanie utrzymaną w całej swej sile i czy- 


stasi, (w równe) 2! usfąpiemiem uzurhatora i orgad | SŁÓW, 


nizacją kraju będzie takowa urzeczywistniona 
przez gdpowiednie instytncje. 3 (4. 119% 
* W duchu postawionych zasad będzie się 
starał Rząd narodowy,” masy ludu wiejskiece 


zbudzić ze stuletniej apatji i oddać je na usługi | ,wiewa. G 


etersburga donoszą. iż tak zwane stron- 

nictwo niemieckie zupełnie straciło wpływ u 
dworu, a gdy śo stronnictwę głównie skojarzone 
było: z polity:g junkrów proskich, "więc Bismark 
et consortes ma się usunąć od przymierza mo- 
skiewskiego. 

, Ze Stambułu dowiaduje się Gen. Corr. z 
dnia 25. z. m., że gotuje się tam zmiana mini- 
strów. Fuad basza, wielki wezyr, ma wystąpić, 
dla nieporozumień z sułtanem co do polityki, 
jaką przestrzegać tua. teraz W. Porta wobec o- 
gólnego położenia europejskiego. Sułtan, chciwy 


| czynów, napiera się bezwarunkowo przymierza 


z mocarstwami 'zachudniemi i wojny z Mo- 
|skwą. Fuad zaś ma doradzać mu zachowanie 
Pscisłej neutralności 

Do Gaz. Kol. Wiednia, że „łos jen. 
do dłuższej debaty w 
wa Fostanowiono w końcu, inter- 


radzie m 
nować go tak 
pamiętać mó j 
skiem* 675 
Przedmiotem częstych narad mimstecjałnych 

w;Wiedniu, ma być także ogłoszenie stanu oblę- 
żeniałw Galicji. Chodzi podobno jedynie o tytuł 
jeszcze. č 
1772 Bukaresztu otrzymuje Gen. Corr, wiado- 
mość, Opartą na pogłosce krążącej no stolicy Ru- 
munów sj -potrzebującą jeszcze potwierdzenia, że 
Turcję RE bardzo siloa kolumna polska 
£ ząmiaremi przedarcia się na Podole. Książe 
Kum ma się jeszcze namyślać, czy zastąpić jej 
, drogę zbiginą *ł nie. Stu,siedmdziesięciu żoł- 
( nieras polskier + łofcerów, rozbrojonych z wy- 
prawy p. Miłkowskiego, odjeżdża do Tarcji. 

7 *yWładysłay _Mickigwitć ogłosił protest prze- 
ciw mianowaniu księcia Adama Czartoryskiego 
vh u entem dyplomatycznym polskim. 
Protesi ten wraz z oszdzeniem pudamy jutro. 
7 0 Tegarz Napoleonu zniósłwiadomy dekret jen. 
Foreya, zZaprowadzający sek: =stracje w Meksy- 
ku; -4« «którego radowali się «zwolennicy  Mura- 


s; G t = i 3 


Pans paa 1 
r ivhaudel, 7 


Fotprzeżu,. tęn gmaowny: wjmalawogy: | 
da RAA -płzGG ską Gapełaje aga WAłAW 
a lgt Pog Negy dem, artystyczny e apad T 
ARY A aR u NBE ężbiarzyjk S MRE 
jeszczę Aglugi niż fotągrafja uddałę iy 39 0 
kom i syalarzom +1 nowy: Ata aFODIŁA po 
sryp: ©) Willéme dał awe 04: 4bOBI RA; , 
we zastosowanie, które z powodu skřomnga 
ści kouzin, niezawodnie  gzybka ' sig. upo- 
wszechni. Za- pomocą tylko AWÓCH pddić fu- 
tograficznych, jednego wprosf, dlugiego 
uoku, wyrabia pn nedaljony rzeżbowe, pie 
puzostawiające nie do. Życzenia tak, pod 
awzgiędem podobieństwa jak, i. wypukłośej. 
Każdy pragnący miec swój medalion nie po- 
zrzebuję, nawet udawać się do specjalnego 
zakładu, baz którego: nię juośna się obejść 
pragnąc mieć posążek, dosyć jest u byle ja 
kiego fotografą- dwa, razy» w sposób wyżej 
mymieniony pozować i przesłać wynalazcy 
klisze, poczem w Kilka dni mediljon jest go» 
towy. Portrety fotograficzne miały wziętość; 
zapewne medaljony fotorześbione zaczęą się . 
z niemi współubiegać. Będą one miały tę 
przewagę że nie mogą uledź zepalicii , a Ce 
na ich mie przenosi ceny dobregu portretu 
fotograficznego. Wkrótce zapewne w Paryżu 
utworzone zostaną zbiory medaigorkiw zua. 


komitośęi, 7 


me Naqyregkiej wyptawie, ełzedwy) skór. 
ry iiyne jmuateijały Surgye, diyah jak i 
wyroby, gałęzi przemyshi uży wajęcych akor, 
zostaly żalitzbna przez komisję wystawy du 
jednej klasy i pomieszczone / W''rozimałtyćh 
miejscach; tak, obuwie różźnago rodzaju, dro-. 
gie futra, giodła i, zaprzęgi itg, zajmywały 
w gmąchu wystawy część środkowej nawy. 
zalerję hędycą w głębi i kilka półek oszklo 
nych ua prawym tugu przy wejściu ithe 
jaka tot zwykłe futra, śkóty surowe, ferbo- 
waup pargaminy, rufy: skórzane, ładownive 


(silahlik) olstra do pistołetów (tabandźi kab . 


zin), zajmowały część w glebi lewego skrzy: 
dła przybudowy. na przestrzeni 100 do 150 
metrów. Skór lakierowanych było. okoła 120 
okazów. Głównie pochodzą vne e Tżebizorn= 
dy, Mossulu, Amazji, Konstantynopola i Ter 
nawy. - Skóry kozłowe i baranice kolorowe, 


używane powszechnie na baboszć, pochodzą | 


z Diarbekru, Alepu, Damaszku, Mekki, Smyr- 
ny, Sarohanu., Kutaj, Siwasn, Uakupu, Salo: 
dìki, Filipopołi, Tirhal, Seyrosa, Rodosa, 
Enkare, Ruszczukk, WiddyBu, Konstanty ne- 
polu i Erzerum; było ich przeszło. 500 o». 
kazów  Safiany czerwone i żółte mają biy 
szczący i trwałą barwę; one to głównie uży 
wają się na babosze a szozególniej ostśtnie 
zachowane są zwykle dla kobiet tureckich. 
Czerwone i czarne poszukiwaue są na siedła 
w guście wschodnim. Wszystkje, akóry: a 
szęzególniej lakierowane są za suche. nie 
mają gięfkości i uięsistości; wady te po: 
chodzą ze złego systemu $gźrbowania uży: 
wanego nA prowincjach Barame © kożłowe 
skóry są doskonale 'wyprawne. 5 

= W. Ameryce Północnej w stanie Uhio 
zoajduje się miastu, którego mieszkanki mają 
awyczaj zaprowadzać ua swych głowach re. 


„a 


Chustek cachemire, 


Zącą porą 


gurie poręby i %yżyskiwać swè way 


ntal ndk dzjeindziej » wyzyskują się lapy cą 


gntery latą gQdbywujy Btrzyż i tęzultat ej 


„sjimzednią za dobre pieniądze; od piętnastu 


9, rzterdzióstu pięciń lat" Jiczy się siedm 


| strzyży, których delikatność 1 aVtość zrałej-? 


sza słę z wiskiem, Ostatnie strzyże wydają 
ip prawie: tak twarde jaję koński włosięą, , 
[Piszą z Ọkyainy pud d. 18,. lipca, Sza, 


| iiy mamy obtitość; szęzególmie w powia- 


tach czerkaskim, dźwinogródzkim i kalkow: 
skim, najwięcej w gubertji tauryckiej, Gm 
biono ją energicznie, ułe inie wygubiono 
wszystkiej.,' Dotychczas jest opa pieszą, ale 
ra parę tygodni lecieć zacznie. 

a "Rozporządzeniem c. k« gali. namie- 
stniutwa z d. 28. lipeh b. ro cena taksy pija- 
wek w aptekach i eficynach chirugicznych 
od 'd. 1. sierpnia została zniżoną z 14 na 
10 kr. 

Le Ila niedostatku paszy na Węgrzech, 
znezeto sprowadzać siuno z Austrji i 2 Ba- 
warji droga wodną-ri. Dunaju Cetnar siana 
płacą ną Węgrzech +20 do 26 phr. 

=o W Wiedniu ua tangowiay bydia, W JE” 
dnej purtjł bydła przypęlzonego w zeszłym 
tygodniu -u Węgier,» 'dęgtrzeżuno (AVAZĘ, 
wskntek czego aaciąkątjw, zęgtały środki 
ostrożności, 

„Z Husistyna telegiatowano do G. u, 
że jy WE 2.b. m.zakazany zostął ze kirony 


moskiewskiej do Galicji wywóż koni. 
Paka i uk 1. Per aa 

Przyjechali d. 3. sierpnia. 

PP. Wolański W. z Rzepiňca, Malczew: 
ski J. z Skwarzawy, Kunaszewski H, z Ze: 
liborów, Łopatyński M. z Kozłowa, Skrzys 
szewski J. z Sewerynki. Nawakowakj, pz. 
Żalesuczyk 


Wyjcchali d. 8. sierputa, 

PP. Kornstein J. do Uzerniowiec. kib- 
niewski M do Paryżą, Mrozowieki 5. do 
Słedzkowa. Obertyński Š flo Tuszkowa, Jan- 
kowski W. do Ronosha ie, wci J do 
Kłodzienka. ` 


Kura lwowski, 
g dnia 4 sierpnia - 


Dukat hbołenderski 


Daukat cesarski , 3 5129 
Moskiewski półimperyał 9/7 
Moskiewski rubel srebrny 1|74 
Praski talar kur, . . . 1/66 
Galic. listy zast. w. 8. g| 75,20 
Qulic. listy zast. m. k af 78:96 
Galicyj. oblig. indem. JE g 78 |50 
łożyczka narodowa. . |: 81138 
Akcye kolei żel. gai . 200 |50 [202 ; 


s dnią 4 sierpnia 


Oblig: długu paist. $.,zu1005l w k. | 76/20 
Pożyczka nar. 1854 5,2 za tw gl. m k.| 82/05 


PAE b TaN Alen 
keye banku narodowego sa 1000 gl.1797|— 

e Towarzystwa yt na 20051. 191 |50 
Akcja IO funtów sterlingów .*.. [11 5 a i 


Dukat cesarskie sztukk . . . 
$cebro zg 100 ał, w. austr, 154050; 110475 


Pociągi osobowe na kolei žela- 


znej galicyjskiej: 
ODUHODZĄ : ze Lwowa do Krakowa i Wie- 


dnia o godz. 5 min 10 rano — o godz. 
5 min. wieczór. im, | 
PRZYCHODZĄ: z Krakow do Lwowa o 


godz. 8 min. 32 rano — o godz..8 min. 
20 wieczór. 


AMM / 74 LECHEJIĆ 


* Poszukuje się zdolnego 
zumatego, do zarządu 086 EKUMOMA 


bnym śialwackien. < przy auwuciwości 
warunkiem koniepznym jest zamiło 
wąpie porządku, Chcący starać się o 
tę posadę, zgłosić się może de Kniby: 
nicz, poczta Rokatyu, gdzie tylko świa- 


'deetwa Kkilkorefniej służby w jednem 


miejscu lub rekomendacje od' osób 


znajomy ch uwzględniane będą 
l--z . 


z w G z 
EROTONYI i GEZSIESYO aoc di | 
E 


Sławny 
spirytus Archibusala 


z najmocniejszych ziół lekarskich spo- 
rządzony, celuje zbawiennemi skutka. 
mi ku wzmocnieniu nerwów i nabycia 


sit. Cena flaszki. „l złr. 
Stoughton” a Elixir, 
żołądkowy 
À uk zwiny PRZYJACIEL LUDZI, 
do wzmoenienia żołądka, do ułatwie- 


nia strawności i do uzyskania apetytu: 
Cena flaszki 50 kr. * 


Š 
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$ Balsam poczdamski 
(perfume aromatique balsamique) prze- 
ciw osłabionym nerwom, zamrożeniom, 
także Okin się mocno skutecznym 
przy bolu zębów, 'podagrze, reuma- 
š% tyzmie į bolu ócz Cena flaszki 1 zèr. 
ia 

[GG 


Szwaręa pomada 


do wzmocnienia porostu włosów trzy- 
muje i udelikatnią takowe. Cena słoi- 
ka ań 40 kr., większego 70 kr. 


Glówne składy tychże arty- 
kułów na Galicję utrzymują: 
4. Berliner apt. i S. Ruker apt. 
„Ke luwowie. 

Pomniejsze składy utrzymują: 
w Buczaczu p, Czerkawski, w Cie- 
szynie p. Schróder, w Opawie p 
Brunner, w Białej p. J Knaus. 
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OY EEMI TOSTEREEEGEE OWROORÓLRE DZA ROSNACIC 


80838 ENNERT ZAMKI STi iTEW UNUN? 


BOSCS OTOS On UIT ZOE GS ORG 


Sprowadzę podobnież i tego roku 
prosto z Probsztynu 


Zapas ziarna do sięwu 


tak zwanego 


ŻYTA PROBSZTEJSKIEGO 


które jak wiadomo wydaje płon o 25 
do 80 razy większy, jak każde inne. 
Szanowni posiadacze ziemscy, którzy 
tego nasienia sobie nabyć Życzą, ra- 
czą mnie o tem wcześnie zawiadomić, 
ażebym podług tego potrzebny zapas 
mógł sprowadzić. 

Cena miary w przybliżeniu na- 
szego 1, korca, wynosi około 20 złr. 

Przyjmuję także obstalunki i za- 
mówienia na wszelkie inne ziemio- 
płody, które z największą punktual- 
nością załatwiam 

Karol Neumann, 


we Lwowie przy placu 


441  5—10. ' Maujackim nr. 361. 
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1 Woda: p. Lechellè 


ipoważniona przez akade! nja ia * Paryżu, IWANA 


Eau Hémostatique: "WI vodą amyjący werelt 


Ja i ORZEC kiwiotgki, eCzy „Blabości 
krwi spłuc, naczyń oddechowych i zolądke, zbyjni upiyw krai 
u kobiet pb porodach lub z osłabienia pochodzący. bicie serca, 
asimy, bladość cery, ; palpiiacje „i .ugólne osłabienie, u kobiei 
zwłaszcza, zapobiega nieuchronnie odpluwaniu krwią i kaszlosw 
krwistym, — Jestto nieskończenie użyteczny srodek, oceniuny 1 doświadczony 
przez najznakomitszych lekarzy frąpcuzkich, . angielskich 1 ipnych 

Duatać możun we wsystkich aptekach Cocarstwa i Króesiyly = dWłussczu w slaądke 


materjałów apteczaych p. Gale w Waszszawie: „we Lwowie u'p. Rukerą dania; To- 
manka; w Wilnie u p. Ghrościckiego i w Krakowie up. Branona Miozyńiskięgo. 1--  .— 


Cena 3 Yir., z vpakowaniem £ złr. 20 kr. 
W Porpła ża u wynalazcy na ulicy Lamartine Ni, 35, gdzie się zusjduje ruwmez 


j sp T ! kmz jedwabir, utrzymująca naturalną elektryczność 638 
Soie Dolorifuge, zalecani przez znakonmitycu daktorów w Paryżu, leczy 
bez żaanego naciemstlia doleści w artykniacjachi, „dreszcz... podagry , Tenatyzuy nerwowe, 
gwałtowne i chfotiozńe. 829 2—0 "7 
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$5 Na zadawniony kuszel, bolesti w piers, Hłagorecnią „AFYPRE, bol 
„gw dla, zafieymienić pluc jesi 


sprobowany G. A. MAJEBA w Wrocjawiu 


„SYROP NA BAL) 


sroukiem ktory ikiaaysecjwick by] uży Ea ZAwsze sprawi "skutki najporzysinikjsze, 

Syrop tea wywiena wpływ zadziwiającj .” szczególnie przy kaszlu kurezowym 

isitchym, ułatwia wyratamie ciężkiej flegmy, usmierza drażnienie w gardhe irasn- 

wa w krótkim cnasip każdy kaszel chocby najgwałtowniejszy, mwet i | 
eZ. zp zee krwią . 


" 
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Glow ny sklad tego > syropu” we. Lwowie 


w apiece A Beoriinera 


(dówniej „Laneri) pod „Opatrznością “ s 
Cena pół flaszki 2 le. 40 kro: Cwierc flaszki 4 „łn. 20a c 


W Bochni, Frano, Hofex, — w, Brodach Fi. Neustein apt. — w krzeżanaci, 
dés: Amiakowski apit = w „Bliezaczi., M. Lipseudcz, — w Jaśle, Ludwig Pia, — 
w Kołomyi, Max. Nowicki apt. w Krakowa, Adam Aleksandrowicz apt. =. 
w Przemyśla, M Baumanr — w Radowcach, Karol Teuchman, — w Rbzdole, 
Jan Kryżanowski apt. — ‘w Rzeszowie, . Šchaitter S Comp. — w Stanisławowie, 
Rud. Świtalski apt. — w Tarnowie, Antoni Beyer, "w Turce, A, Czyrniański, — 
w Złoczowie, Wolf Korkas, — w Żółkwi, Kalksi _Kryżsnowski apt. abw.' ~ 
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Panu pastorowi Hulsmann zawdzięcząm adrtsę „pańską - aj Cierpię Już oa 
„czterech miesięcy na chrypkę, a pan pastor udzieli! mi, Że także przeż-pół rokn 
złożony był tem cierpieniem, a przez używania „yropu. bialego. fabryki pańskiej 

przyszedł w krótkim czasie zupełnie do siebie 
„Friedrich Klewitz. 


cam 


atenen p 


Od iat jedenastu cierpiaiem przykry ból „piersi, który mimo różnych lt 
karstw usunionym być nie mógł. Dowiedziawszy się, że na składzie P. A. Berli. 
nera jest do nabycia Syrop biały na piersi G.. W: A. Majera, kąpiłem tąkowy, | i 
po wyżyciu przez pewien przeciąg czagu jedenastu flaszek, wyzdrowistem zu-, 
| pełnie | ¿Peter Zimdara, 
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ANANASA NZ DRRANAN JAJA SEA SOA BOGOTA 


Dla możności służenia 


SZANOWNYM. 


roku li iajńowszemi 


[OM 


towarami, ogłasza 


znany z taniości 


AGAZYN d. 
WYPRZEDAŻ TO 


po nadzwyczaj zniżonych 


Nkantyl i paltotów jedwabnych czarnych , 
Narzutek wełnianych, czarnych i popielatych. 
Jopek i koszulek różnego rodzaju, oraz: 
Sukien gotowych a glige* i strojnych. 


- zz TE E Piza 
Wydawca Hipolit Stupnicki. 


- | Redłaktorowie: Jan Dobrz rzański, i, Witalis Smochowzki. | 


cenach, 


szczególnie: 
Jedwabnych materji czarnych, popielatych i fularów, 
"Welniąnych silków, bareżów i grenadiny, 


barege, grenadine i korónkowych . 


Z drukarni R. Pillera 


